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Dziesięciolecie SejmuLKJIHGFEDCBA 
polskiego.

Pierwszy Sejm polski przed dziesięciu laty.

Wybory do Sejmu Konstytucyjnego odbyły się 
! — jak wiadomo — dnia 26 stycznia 1919 roku. 
^Przebieg wyborów cechował niezwykły spokój w 
I całym kraju i powagę. Nie doszły jedynie do skut 
I ku wbrew, przewidywaniom wybory na Śląsku Cie 

szyńskim, bo tam kilka dni wcześniej urządzili Cze 
si zbójecki napad na tę prastarą Ziemię Piastowską

Dnia 9 lutego w prastarej katedrze św. Jana 
I w Warszawie, tej świątyni koronacyjnej królów 
i polskich, zebrał się pierwszy po stu kilkudziesię- 
i ciu latach Sejm odrodzonej i zmartwychwstałej 
Polski. Przybyli wybrańcy narodu ze wszystkich 
dzielnic zjednoczonej Ojczyzny, nawet z tych dziel 
nic, które wówczas były jeszcze w mocy wrogów, 
aby wobec Stwórcy zfożyć uroczyście korne dzię­
ki za ten nadzwyczajny dar niebios, za wolność i 
niepodległość, przywróconą nam po przeszło stu­
letniej okrutnej niewoli.

Posłowie polscy razem z żarliwym kaznodzie 
ją ks. Arcybiskupem Teodorowiczem złożyli wów 
czas następujące ślubowanie:

„W obliczu Boźem, w obliczu sumienia skła­
damy przed Tobą, Panie, my posłowie pierwszego 
wielkiego sejmu na wolnej polskiej ziemi, ślubowa­
nie poselskie.

„Przyrzekamy przed Tobą, że do pierwszej 
narady sejmowej i do wszystkich narad przycho 
dzić będziemy z czystemi rękoma i z czystem su­
mieniem, jak do sprawy świętej. I uciszymy nasze 
namiętności i oczyścimy nasze dusze, byśmy tern 
lepsze wydawali prawa, im głębiej w siebie wej­
dziemy.

„My nie chcemy szukać naszych własnych ko­
rzyści, a chcemy i pragniemy tylko dobra naszej 
ukochanej i drogiej Ojczyzny. Nie chcemy w niej 
królować, ale chcemy, jak dzieci najlepsze, Tobie, 
Ojczyzno droga służyć. Twojego tylko głosu, Two­
jego wołania chcemy słuchać. I nic nas więcej od 
Twojej miłości nie oderwie.

„I przyrzekamy przed Tobą, o Panie nasz, 
przyrzekamy w znak Twój święty, że nie spocznie- 
my tak długo, aż ku chwale naszego narodu, aż ku 
świadectwu szczytnemu historji, powtórzymy za 
Zbawicielem naszym słowa: Consumatum est do­
konało się dzieło wielkie. Amen“.

Nazajutrz nastąpiło uroczyste otwarcie Sej­
mu przez ówczesnego Naczelnika Państwa Józefa 
Piłsudskiego, który w pięknem przemówieniu o- 
kreślił zadania nowego Sejmu.

„Obdarzeni dziś zaufaniem narodu, — powie­
dział m. i. Piłsudski — dać mu macie podstawy dla 
jego niepodległego życia w postaci prawa konsty­
tucyjnego Rzeczypospolitej Polskiej. Na tej pod 
stawie utworzycie rząd oparty o prawa, przez wy­
brańców narodu ustanowione. Prawa, przez was 
uchwalone ,będą początkiem nowego życia wolnej 
i zjednoczonej Ojczyzny.

„Polska, otoczona zewsząd przez wrogów, mu­
si posiadać armję, któraby mogła sprostać swoim  
ciężkim zadaniom. Macie poprzeć i rozwinąć roz­
poczętą budowę wojska tak, aby Ojczyzna, zasło- 
niona piersiami żołnierza, mogła się czuć bezpiecz­
ną i przeświadczoną, że honoru jej i praw broni 
silna i dobrze wyposażona arm  ja".

Naczelnik Państwa Piłsudski życząc posłom 
powodzenia w ich trudnej i odpowiedzialnej pracy, 
ogłosił pierwszy Sejm w wolnej i zjednoczonej 
Rzeczypospolitej Polskiej za otwarty i powołał 
najstarszego posła Ferdynanda Radziwiłła do ob­
jęcia tymczasowego przewodnictwa.

Przemówienie p. Piłsudskiego, a zwłaszcza u- 
stępy w obronie granic i przyjaźni z państwami 
koalicji przyjęli posłowie i licznie zgromadzona 
publiczność hucznemi oklaskami. Burzę oklasków 
wywołała również podana następnie radosna wia-

Utworzenie państwa kościelnego zwycięstwo polityki 
Piusa XI.

DZIŚ NASTĄPI ZAŁATWIENIE SPRAWY  
RZYMSKIEJ.

Uroczysty akt podpisany będzie w kościele św. 
Jana na Lateranem.

Rzym. 10, 2. Data załatwienia sprawy rzym­
skiej została prawdopodobnie wyznaczona na dzień 
11 lutego. Dnia tego spotkają się w kościele św 
Jana na Lateranie premjer rządu włoskiego.

MUSSOLINI Z KARDYNAŁEM GASPARRIM.
W świątyni tej nastąpi uroczyste podpisanie 

aktu, mocą którego rząd włoski uznaje władzę 
świecką Papieża, oraz konkordat.

Podpisanie nastąpi z wykluczeniem świad­
ków.

Tekst obu aktów do chwili podpisania trzy­
many będzie w ścisłej tajemnicy. Dopiero po pod­
pisaniu pisma włoskie wydadzą kwydania nad­
zwyczajne, podając ogółowi treść obu dokumen­
tów.

W kołach dyplomatycznych czynią domysły 
kto będzie przedstawicielem rządu włoskiego w 

Watykanie, a kto przedstawicielem Watykanu 
przy rządzie włoskiem.
ęodeiip dnpeay arzso.PoLeqc
Między Watykanem a rządem włoskim został za 
warty konkordat. W ten sposób długoletni spór 
między Watykanem i rządem włoskim zosta 
ł ostatecznie zlikwidowany.

j Uznanie świeckiej władzy Papieża.
! Rząd włoski uznał świecką władzę Papieża 
! nad terytorium, wyznaczonem poprzednio w ro-

• domość, że wojska polskie zajęły twierdzę Brześć 
Litewski, w której przed rokiem właśnie odwiecz­
ni nasi wrogowie knuli spisek czwartego podziału 
Polski przez zamach na Chełmszczyźnę i Podlasie.

To były najważniejsze momenty uroczystego 
otwarcia pierwszego Sejmu na wolnej polskiej zie 
mi przed dziesięciu laty.

Można powiedzieć, że z dniem 9 lutego 1919 
roku Polska wkroczyła na drogę demokratycznej 
praworządności i ładu konstytucyjnego.

Rok IX

kowaniach. Przy Watykanie zostanie mianowany 
Ambasador Królestwa Włoch, zaś przy Kwirynale 
Nuncjusz Apostolski Kardynał Gaspari podkreślił 
olbrzymie znaczenie tej umowy dla Kościoła Ka- 

' tolickiego. Kładzie ona kres pięćdziesięcioletnie­
mu więzieniu Papieża.
Państwo Kościelne ubiega się o przyjęcie do Ligi 

Narodów.
Papież w najbliższym czasie zamierza zgłosić

przystąpienie nowoutworzonego Państwa Kościel­
nego do Ligi Narodów. Możliwe jest, iż już w mar­
cu zbierze się Liga Narodów na sesję nadzwyczaj­
ną, celem przyjęcia zgłoszenia Państwa Kościelne­
go i przyznania mu stałego miejsca w Radzie Li­
gi Narodów.

Prasa paryska omawia fakt zawarcia porozu­
mienia między Watykanem i Kwirynałem, jako 
fakt o wielkiem znaczeniu dziejowem, Poszczegól­
ne pisma wyrażają przypuszczenie, iż w czasie 
najbliższym Papież mianuje kilku nowych Kardy­
nałów. Krążą pgołoski iż nominacje te będą głów­
nie dotyczyły nie Włochów. Papież zechce w ten 

i sposób zadokumentować, iż wszystkie narody win 
J ny wziąć udział w pracy, dotyczącej spraw Kościo 
I ła Katolickiego.

j Papież z balkonu Bazyliki św. Piotra i Pawła za- 
; wiadomi oficjalnie o zawarciu ugody z Kwirynałem

We wtorek dnia 12 bm. Papież wygłosi z bal- 
J konu Bazyliki Św. Piotra i Pawła mowę do ludu 

rzymskiego, w której zawiadomi go oficjalnie o 
zawarciu ugody z Kwirynałem.

Jakkolwiek stworzona później konstytucja w 
ciągu następnych lat wykazała pewne braki, które 
dzisiaj są przedmiotem narad sejmowych, — to je­
dnak konstytucja ta dała podwaliny do zorganizo­
wania państwa polskiego, zapewniając obywatelom 
ochronę życia i mienia i dając im prawa, każdemu 
wielkiemu narodowi przynależne. I to jest niewąt- 

! pliwie największem dziełem owego pierwszego 
I Sejmu polskiego. L. Ł.
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s tan o b lężen ia n a 1 4 d n i.
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Z S A N K A M I R A K IE T O W E M I.

1 0 . II . W  B aw arji o d b y ły  s ię p ró b y  z  
k ie to w em i. S an k i o s ięg n ęły p o czw ó r-  
: p o c iąg u p o sp ie szn eg o . W  p ew n y m  

n c ie san k i w y p ad ły  z to ru i d ąży ły w  p rzy ­
p a tru jącą . s ię p u b liczn o ść . S an k i n ie u czy n iły n i­
k o m u  n ic  z łeg o , u tk n ę ły  w  śn ieg u .
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P o d p isan ie p ak tu K ello g g a
P o lsk a p o d p isa ła w raz  z R o sją , R u m u u ją , E sto n ją i Ł o tw ą.

S E JM  R A T Y F IK O W A Ł  P A K T  K E L L O G G A .
Z W arszaw y  d o n o szą: N a p o s ied zen iu S e jm u  

u ch w a lo n o ra ty fik ac ję  p ak tu  K ello g a .

P o d p isan ie p ro to k ó łu d o p ak tu K ello g a n as tąp iło  
w R o sji.

W  d n iu  9  b m . o g o d z in ie 7 ,2 0  w  sa li k o n fe ren ­
cy jn e j N ark o m in d ie łu o d b y ło  s ię p o d p isan ie p ro to  
k ó łu L itw in o w a p rzez p rzed s taw ic ie li P o lsk i, Z . 
S . S . R . R u m u n ii, E sto n ji i Ł o tw y .

1

P ary ż , 1 0 . II . „L e M atin " d o n o s i, iż T ro ck i 
w n ió sł p o d an ie d o rząd u fran cu sk ieg o o zezw o le ­
n ie n a p o b y t w  F ran c ji p o łu d n io w e j.

W ed łu g p ism w ło sk ich T ro ck i zn a jd u je s ię  
r A n g o rze , in n e jism a p o d a ją , iż T ro ck i zn a jd u - 
: s ię je szcze w  S o w ietach .

N iek tó re p ism a p o d a ją , iż T ro ck i ch cę s ię o -  
ed iić w  A u strji. S p raw ą tą m a s ię za jąć rząd

)C

Z ag a ja jąc p o s ied zen ie zastęp ca k o m isa rza lu  
d o w eg o sp raw  zag ran iczn y ch L itw in o w  w y g ło s ił  
d łu g ie p rzem ó w ien ie , n a k tó re o d p o w ied z ia ł m im  
s te r P a tek . P o d p isy z ło żo n e zo s ta ły p rzez p rzed  
s taw ic ie li p ań s tw  w n as tęp u jące j k o le jn o śc i: 0 -  
zo ls (Ł o tw a). S e lim jam aa (E s to n ja ) . P a tek (P o lsk a )  
D aiv ila (R u m u n ia , C erem o n ja p o d p isu trw ała 3 0  
m in u t.

— X X —

S /e T ro ck i??
au s tr ja ck i

(T ro ck i w raz z L en in em  n a leże li d o p ie rw ­
szy ch tw ó rcó w  p ań s tw a S o w ie tó w . D ziś , g d y o -  
p o zy c ja d o sz ła , d o rząd ó w  —  szu k ać m u si p rzy ­
tu łk u  w  ró żn y ch  p ań s tw ach . C zy T ro ck i sp o d z ie ­
w ał s ię , iż n a s ta re la ta tu łać s ię b ęd z ie p o św ię ­
c ie?)

H o d o w co

Z JA Z D P O M O R S K IC H  H O D O W C Ó W  D R O B IU  

W  T O R U N IU .

W e w to rek  d n ia 2 6 -g o  lu teg o  b r, o g o d z , 1 1 -e j 
o d b ęd z ie s ię w  T o ru n iu w  sa li k s iążęce j „D w o ru  

d zacy jn e zeb ran ie P o m o rsk ieg o Z w , 
o b iu (u ch w a len ie  s ta tu tu , w y b ó r za -  
szy scy h o d o w cy d ro b iu n a P o m o rzu  
y zw iązan e z tą g a łęz ią h o d o w li są  
n iew ą tp liw ie p rzy b ęd ą n a Z eb ran ie  
:tan ą w y g ło szo n e k ró tk ie re fera ty o  

zasad ach rac jo n aln e j h o d o w li d ro b iu , je j k a lk u la ­
c ji i ek sp o rc ie b iteg o d ro b iu .

Z am ie jsco w i u czestn icy Z jazd u k o rzy s ta ją ze  
zn iżek k o le jo w ęch  w  d ro d ze p o w ro tn e j z T o ru n ia  
d o m ie jsc zam ieszk an ia . Z n iżk i w y n o szą 6 6 p ro c , 
b ile tu n o rm a ln eg o .

P o m o rsk a Izb a R o ln icza .

k tó ry m  sp re  
b lisk ie se rc , 
n a k tó rem  2

JĘ Z Y K P R Z Y M A R Z Ł D O Ż E L A Z N E G O Ł A Ń C U C H A ,

W  T y łźy zaszed ł n iezw y k ły w y p ad ek n a tle o s try ch  
m ro zó w . S ześc io le tn ia d z iew czy n k a p o d czas p rzech ad zk i 
w zd łu ż b rzeg u N iem n a z ża rtó w p rzy ło ży ła ję zy k d o b ia ­
łeg o o d m ro zu że lazn eg o łań cu ch a m o stu , W  o k am g n ien iu  
ję zy k p rzy m arz ł d o że laza . W szelk ie u s iło w an ia m atk i, b y  
u w o ln ić Iz ieck o o d s t. aszn e j sy tu ac ji sp e łz ły n a n iczem . 
D o k o n aH teg o d o p ie ro p rzech o d n ie , le cz k aw a łek ję zy k a  
p o zo s ta ł a łań cu ch u . O k a leczo n e d z ieck o m u sian o o d ­
d ać p o d o p iek ę lek a rzy .

D O  C Z Y T E L N IK Ó W .

Z k ilk a r .e jsco w o śc i d o ch o d zą d o n as w iad o m o ść ’ o d  
C zy te ln ik ó w , że „G lo s W ąb rzesk i" n ie d o ch o d z i d o n ich w  
o zn aczo n y m  czas ie a zd a rza s ię częs to , że ab o n en c i w ca le  
„G ło su n ie o trzy m u ją" .

O św iad czam y , że w  te j sp raw ie p o czy n iliśm y o d p o w ied ­
n ie k ro k i. Gdyby C zy te ln icy n ie o trzy m a li jak ieg o n u m eru , 
p ro s im y n aszy ch C zy te ln ik ó w , b y n a ty ch m ias t sp raw d z ili 
u listo n o sza lu b v / o d p o w .cd n im  u rzęd z ie z jak ieg o p o w o d u  
g aze ta n ie n ad esz ła , O ile n ie p o sk u tk u je in te rw en c ja u  
lis to n o sza lu b u rzęd z ie p o czto w y m , p ro s im y n am d o n ie ść  
a m y sp raw ę n a leży c ie za ła tw im y .

A D M IN IS T R A C JA „G Ł O S U W Ą B R Z E S K IE G O ".

N ieb y w a łe m ro zy w ca łe ,' E u ro p ie . —  M ró z  tak i s ro ży ł za czasó w  N ap o leo n a . —  M ró ż z ry w a  
d ru ty te le fo n iczn e . —  S zy n y p ęk ają  o d  m ro zu . — M ró z u tru d n ia p racę p rze ład u n k o w ą w  G d y n i. —  
L u d ;d e p tak i i zw ie rzę ta zam arza ją n a śm ie rć . Jak d łu g o p o trw a m ró z .?

F a la m ro zó w  w ca łe n ie m in ę ła , m ró z zu p e łn ie ■ 
n ie ze lża ł, a o o d w ilży  an i s ły ch ać . ,,

P o tężn y sy b e ry jsk i, trz a sk a jący m ró z n a d o - | 
b re  zad o m o w ił s ię w  P o lsce  i an i m y śli u s tęp o w ać . ■

W zd łu ż u lic p o k ry ty ch w y n io s łem ! k o p am i j 
śn ieg u  i n aw o zu  k o ń sk ieg o  w  p an iczn y m  p o p ło ch u ‘ 
p ęd zą g n an i w ich rem  i z im n em  n ie lic zn i p rzech o d ­
n ie .

U szy cze rw o n e , k o łn ie rze n a sz to rc u s taw io ­
n e , p o liczk i i n o sy b ły szczą w szy sfk iem i k o lo ram i 
tę czy .

O b ślizg łe , zam ro żo n e ch o d n ik .', są jed n ą p la t­
fo rm ą to rtu r , N iczem  n iew strzy m an em  p ęd em  su ­
n ą p o n ich  ro z ś lizg an e  p o d eszw y  p rzech o d n i, p ra ­
g n ący ch  b ezsk u teczn ie  u trzy m ać ró w n o w ag ę . R o z ­
m ro żo n e ręce b ezs iln ie szam o cą s ię w  p o w ie trzu .

P o tęg a  m ro zu ,

O  p o tężn o śc i m ro zu  św iad czy  iak t, że je z io ro  
i B o d eń sk ie p o k ry ło  s ię  w  ca ło śc i g ru b ą  w ars tw ą  lo  
j d u . O sta tn i raz K iia ło  to  m ie jsce v z ro k u 1 8 1 2 p a -  
j d u . —  O sta tn i raz m iało to  m iejsce w  ro k u 1 8 1 2  
j w  p am ię tn y m  ro k u  k lę sk i N ap o leo n a w  R o sji.

N ied o m ag an ia 'łą czn o śc i te le fo n iczn e j.

S ia rczy s ty m ro ź czy n i co raz w ięk sze sp u s to -  
j szen ia n a lin jach te le fo n iczn y ch . D ziś zach o d n ia  
j część P o lsk i zu p e łn ie o d c ię ta je st o d s to licy . B rak i 
; p o łączen ia te le fo n iczn eg o z K rak o w em , Z ak o p a - > 
■ n em , P o zn an iem , C zęsto ch o w ą , G ru d z iąd zem , S o - i 
i sn o w cem , G d ań sk iem  itd . Z m ias t zag ran iczn y ch ; 
; czy n n y je st ty lk o p rzew ó d b e rliń sk i, p o d czas g d y ■ 

p o łączen ia z W ied n iem  b rak . M ró z z ry w a d ru ty ■ 
: te le fo n iczn e , w y ry w a h ak i ze s łu p ó w  te le fo n icz - . 

n y ch , p ęk a ją izo la to ry , czy n iąc w ie  k ie szk o d y i ; 
u n iem o ż liw ia jąc  n o rm a ln y to k p racy .

Ś m ie rć w sk u tek  m ro zó w
Z p o w o d u w ie lk ieg o m ro zu , d ro b n e p tac tw o  

le ży m asam i w  n iek tó ry ch  m iejscach zam arzn ię te .  
L u d z io m  m ró z d a je s ię d o tk liw ie w e zn ak i. N ieu o -  
s ia teczn ie zab ezp ieczo n e o d m ro zu częśc i c ia ła , 
jak  n o s , u szy  i ręce  zu p e łn ie n iek tó ry m  lu d z io m  o d  
m arza ją . W ty ch d n iach w  p o lu p o d W ie lk iem  
K ack iem  4 0 -ie tn i an o rm a ln y u m y sło w o A u g u sty n  
W y rd y ch , p rzeb y w a jący o s ta tn io w  p rzy tu łk u d la  
u b o g ich  w  W ejh e ro w ie zm arz ł, •

P raca w  p o rc ie  g d y ń sk im  trw a  n iep rzerw an ie .
M im o trw ający ch u p o rczy w ie s iln y ch m ro ­

zó w  p o rt g d y ń sk i n ie zam arz ł d o ty ch czas i ru ch  
tran sp o rto w y o d b y w a s ię n o rm a ln ie .

N ieszczeg ó ln ie  n a to m ias t p rzed s taw ia s ię sp ra  
w a tran sp o rtu w ęg la . W ed łu g in fo rm ac ji, zeb ra ­
n y ch  p rzez  k o re sp o n d en ta  „G aze ty  H an d lo w e j ‘ w  
U rzęd z ie  M o rsk im  w  G d y n i, n a red z ie i w ” p o rc ie  
s to i o b ecn ie 2 5 s ta tk ó w o czek u jący ch n a w ęg ie l.

T y m czasem  to ry p rze ład u n k o w e św iecą p u ­
s tk am i. W id o k i n a zm ian ę teg o s tan u rzeczy są  
n ik łe , g d y ż w ie lk ie zasp y śn ieżn e b , p o w ażn ie u -  
tru d n ia ją  d o w ó z  w ęg la , p rzezn aczo n eg o n a  ek sp o rt  
W strzy m an ie w y sy łek  w ęg lo w y ch , w raz z w ieśc ią  
m i o za ta rg u  w  g ó rn ic tw ie g ó rn o ś lą sk iem  i g ro żą ­
cy m  s tra jk u p o w o d u ją d o ść s iln e zd en e rw o w an ie  
w  to w arzy s tw ach o k rę to w y ch .

„W iln o 1 4 w  o k o w ach  lo d u .
W sk u tek n ieb y w a ły ch m ro zó w sze ro k i p as  

w o d y u w y b rzeża B ałty k u zam arz ł. S zczeg ó ln ie  
w ie lk ie zw a ły lo d u n ag ro m ad z iły  s ię w  za to k ach  
d u ń sk ich  o raz k o ło  S zczec in a , W ' p o b liżu H am b u r­
g a  u g rząz ł w  lo d ach  p a ro w iec p o lsk i „W iln o ". P ra  
ce n ad  u w o ln ien iem  g o  z lo d u  ju ż ro zp o czę to , jed ­
n ak że  trz eb a k ilk a d n i, b y  „W iln o ” m ó g ł ru szy ć w  
d a lszą d ro g ę .

P n em y M  In d o w y
Z p rzy k ro śc ią zau w ażam y , że w  k ażd e j p ra ­

w ie d z ied z in ie ży c ia  zap an o w a ła śzab lo n o w o sć , że  
zn ik a co raz w ięce j in d y w id u a ln o ść n a ro d o w a , że  
zan ik a  sw o jsk i u m y sł p ięk n a , b ab ry czn o ść  i m aso ­
w a p ro d u k cja w ed le p ew n eg o  szab lo n u to sm u tn e  
cech y n aszy ch czasó w

u s tąp ić  m u sia ły i szab lo n o w o śc i m ięd zy n aro ­
d o w e j p rzep ięk n e s tro je n a ro d o w e , p rak ty czn e i 
d o s to so w an e d o ty p u szczep o w eg o i d o o tacza ją ­
ce j p rzy rod y ; d z iś szab lo n o w y s tró j w ed le m o d y  

p rzem ien ia n aszy ch  w ieśn iak ó w  a zw łaszcza w ie ­
śn iaczk i w  k a ry k a tu ry , n ie raz  śm ieszn e  i o śm iesza ­
ją ce . D aw n ie j u rząd zen ie  m ieszk ań  w iejsk ich  b y ło  
sw o jsk ie i p ri  y o zd o n ien ie b y ło sw o jsk ie , n iem a l 
k ażd a rzecz n o s iła sw o jsk i ch a rak ter w y rażała  

sw o jsk ą m y śl. D ziś zap y ch a s ię w ie jsk ie d o m y  
b ezm y śln em i fab ry k a tam i, z k tó rem i n asz  w ieśn iak  
n ie raz n ie w ie , co p o cząć . D aw n ie j to  sw o jak  ro ­
b ił m eb le w ed le sw o ich p o jęć sw o jsk ich i ży czeń  
zam aw ia jąceg o , w iejsk i g a rn ca rz  w y tw arza ł n aczy ­
n ia w ed le p o trzeb i ży czeń  i w y sila ł s ię n a n o w e  
m o ty w y  o zd cb n icze . b y  co ś p ięk n ie jszeg o  s tw o rzy ć  
n iż jeg o k o n k u ren t, a b ra ł m o ty w y z o tacza jące j 
p rzy ro d y ; d z iś fab ry k a w y tw arza k ilk a w zo ró w  
i m aso w o  je ro zp o w szech n ia . D aw n ie j to  g o sp o d y ­
n i i d o ra s ta jąca  p an n a w ie jsk a w  te rn szu k a ły  p o ­
ch w a ły , że u m iały u p rząść d e lik a tn ą n ić i u tk ać  

tk an in y w  co raz p ięk n ie jsze i sw o is te w zo ry . A  
ile to k ład ły w ag i n a w y k o n an ie p ięk n y ch , w zo ­
rzy s ty ch h a ftó w  i k o ro n ek o zd o b n y ch P ięk n e i 
sw o iste  b ; ły  m alo w an ia  sp rzę tó w , p ięk n ie  i b a rw n e  
w y cin an k i o zd o b n icze . G o sp o d a rze i m ło d z ień cy  
p rześc ig a li s ię we w y ro b ie p rak ty czn y ch  n a rzęd z i 
i sp rzę tó w , k tó re  n ieraz o zd o b ia li rzeźb iam i sw eg o  
p o m y słu , a zd o ln ie js i b ra li s ię d o rzeźb ien ia zab a ­
w ek , k ap liczek , a n aw e t f ig u r św ię ty ch , ?

D o d a jm y  d o  teg o  w y ró b  d o m o w y  p o ń czo ch , rę ­

k aw ic , ch u stek  i o d z ieży  ro b o cze j, a z ro zu m iem y , 
że w ieś p o lsk a n ie p ró żn o w a ła , że m im o r ih d e r  
lich y ch cen za p ro d u k ty ro ln e , n ie b y ło b ied y , że  
liczn e jed n o stk i s ię w y b ija ły  i zb ie ra ły  o szczęd n o ­
śc i za k tó re k u p o w ały  g o sp o d a rs tw a.

G d y  p rzem y sł d o m o w y  k w itł, p an o w a ło  n a  w si 
sw o jsk ie i szcze rze w eso łe ży c ie , a są s ied z i ży li 
w  zaży ły ch p rzy jazn y ch s to su n k ach . P rześc ig an o  
s ię w  p racy  —  i c i p ry m  v o d z ili, k tó rzy  u m ie li n a j­
szy b c ie j, a ak u ra tn ie i o zd o b n ie ro b ó tk i w y k o n ać . 
N ie b y ło n a w si -- te j p o n u ro śc i a lb o ro zp asan ia  
i ro zw y d rzen ia , jak ie n asze  czasy  cech u ją le cz  p a ­
n o w a ła rad o ść ży c ia czy s ta i u m iark o w an a. S ąs ie ­

d n ie ro d z in y sch o d z iły s ię w ieczo ram i, s ta rs i m aj­
s tru jąc  o p o w iad ali c iek aw e zd a rzen ia , s ta re d z ie je , 
w łasn e p rzeży c ia , rad z ili so b ie w  sw o ich tro sk ach  
i k ło p o tach ; k o b ie ty p rzy k ąd z ie li lu b k ro sn ach  
a lb o p rzy d z ian iu lu b in n y ch ro b ó tk ach , ch ło p cy  
w y rab ia li n a rzęd z ia , trzo n k i, k o sze i k o szy k i, R o sz ­
k i d la p szczó ł. N iew in n e ża rty i an eg d o tk i o p o -  

•w iad an o so b ie , n u co n o w eso łe i re lig ijn e śp iew k i.

C zy ju ż zam arła d u sza p o lsk a , czy sw o jsk o ść  
ju ż zu p e łn ie zan ik ła?  O  n ie , u fa jm y  że źy je , że je st  

ty lk o  p y łem  o b cy ch  n a lec ia ło śc i p rzy w a lo n a ta  d u ­
sza p o lsk a , że p o d p o p io łam i tli s ię je szcze isk ra  
sw o jsk o śc i, k tó rą ty lk o o d g rzeb ać i ro zd m u ch ać ’ 
trz eb a , b y  zn ó w  sw o jsk ie , p raw d z iw ie  p o lsk ie w ró -  
c iło  ży c ie .

O b u d z ić d u szę p o lsk ą , ro zd m u ch ać isk ie rk ę i 

sw o jsk ą , ro zb u d zić i sp o tęg o w ać ży c ic p raw d z iw ie 1 
p o lsk ie , o tw o rzy ć  zn ó w  tę  sk arb n icę  p o lsk ie j m y śli, 
p o lsk ieg o  czy n u , p o lsk ieg o  u czu c ia i sw o isteg o  ® d - 1 
czu c ia , p raw d z iw eg o  p ięk n a i d o b ra , tę sk a rb n icę , j 
z k tó re j cze rp a li m y śli i m o ty w y n as i w ie lcy  p ie - ! 
śn ia rze i a rty śc i, o tó ż w ie lk ie i p o n ę tn e zad an ie ;

T em u  w ie lk iem u  zad an iu  ch o ć częśc io w o  ch cę  
s łu ży ć n o w o zało żo n e „T o w arzy s tw o P o p ie ran ia  

P rzem y słu  L u d o w eg o " w  T o ru n iu  z k tó reg o  ce lem  

i d ążn o śc ią p rag n ę czy te ln ik ó w  n ieco zazn a jo m ić .
P a trząc z se rd eczn y m  sm u tk iem  n a co raz to  

w ięk sze zan ik an ie p rzem y słu lu d o w eg o i sz tu k i 
lu d o w e j, zn an i lu d z ie n a P o m o rzu p o w z ię li sz la ­
ch e tn e p o s tan o w ien ie ra to w an ia o d zag ład y  re sz ­
tek  p rzem y słu  i a rty zm u  lu d o w eg o n a K aszu b ach , 
w sk rzeszen ia i ro zw in ięc ia g o .

P ań s tw o  G u lg o w scy  z  W d zy d z  p ie rw si a  z  n ie  
m i i in n i p racę p o d ję li, ab y  ra to w ać re sz tk i p rze ­
m y słu lu d o w eg o o d  zag ład y , b y  ro zw ijać g o  w ed le  
m y śli i d u ch a  ro d z im eg o , a  p rzez zb ie ran ie  s ta ry ch  
zab y tk ó w * zach o w ać m y śl ro d z im ą i p rzez s ta re  
w zo ry  w sk i-ze szać  n o w e p o m y sły  czy s to  ro d z im e i 
sw o jsk a m y śl tw ó rczą ro zb u d z ić i ro zw in ąć . P ia ­
szczy s ta g leb a K aszu b sk a sk ąp e i b ied n e d a je u -  
trzy m an ie lic zn y m ro d z in o m . B ied a w y p ęd za ła  

lic zn e jed n o stk i w  sze ro k i św ia t, g d z ie m ło d z ież—  
zw łaszcza  żeń sk a , n a rażo n a  b y w a  n a  lic zn e  n ieb ez ­
p ieczeń s tw a , a  b rak  za jęc ia  w  z im ie  ła cn o  p ro w ad z i 
m ło d z ież n a b ezd ro ża . R o zb u d zen ie i ro zb u d o v za-  
n ie p rzem y słu lu d o w eg o m ają s tw o rzy ć n o w ą g a ­
łą ź za ro b k o w o śc i i zy sk u  m ate rja ln eg o , a  u ch ro n ić  
m ło d z ież o d  szk ó d  m o ra ln y ch , Ź e w y siłk i i o fia rn a  
p raca  sp o łeczeń s tw a P o lsk ieg o  w y d ać m u szą o w o ­
ce , p rzy zn a k ażd y , je ś li o g ó ł z ro zu m ie zn aczen ie  
i w ie lk ą w arto ść p rzem y słu  lu d o w eg o .

P o m o rsk ie T o w arzy s tw o  P o p ieran ia P rzem y ­
s łu  L u d o w eg o , k tó reg o  s ied z ib a je s t T o ru ń , m a za  
zad an ie : o p iek o w ać s ię P o m o rsk im  p rzem y słem  
lu d o w y m , k tó ry  ju ż is tn ie je i s ię ro zw ija lu b m a  
m o żn o ść ro zw o ju , a s ta rać  s ię o jeg o ro z ro s t.

N a te ren ie P o m o rsk im  zach o w a ły  s ię tu  i o w ­
d z ie i ro zw ija s ię h e fc ia rstw o i k ilim k ars tw o , tk a - 1 
c tw o i k o ro n k a rs tw o , g a rn cars tw o , k o szy k a rs tw o  
i o k ru ch y rzeźb a irstw a . (C iąg d a lszy n as tąp i.)
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N ie z w y k le z ja w isk o  n a n ie b ie .

W c z o ra ; c  g . i w  n o c y  n a d  W iln e m p rz e sz ło  
n ie zw y k łe z ja w isk o  a tm o s fe ry c z n e . C a łe n ie b o w  

p e w n y m  m o m e n c ie ro z b ły s ło n ie z w y k le ja sn ą  
b ły sk a w ic ą , p o c z e m  d a ł s lą  s ły sz eć  g rz m o t. 2 ,a w i-  
sk o  to  w y w o ła ło  z ro z u m ia łą  se n sa c ją .

Ja k  d łu g o  p o trw a  m ró z ?

W e d łu g p rz e p o w ie d n i S ia c ji m e te o ro lo g ic z ­
n y c h , m ró z trw a ć  b ę d z ie  je sz c z e  o k o ło  d w ó c h  ty  
g o d n i. Z a d w a ty g o d n i n a le ż y o c z e k iw a ć o c ie p ­
le n ia s ię a n a s  ę p n ie o d w ilż y , c o  n a s tąp ić m a je ­

d n a k o w o ż w  m a rc u .

V ia d o m o ie i p o to c m e
W ą b a ze ź r^ o , d n .a 1 1 lu te g o 1 9 2 9  r .

—  K A L E N D A Ii^ „ P O I  iO R Z A N IN '4 o irz y -  
m a c  m o ż e  ,e s z w ie ie & , is to  « .a p is z e , „ G io s V  ą b rz e -  

m ie s i lu ty  i m a rz e c .
Z a rz ą d o m  p o d  u w a ^ ę . W sz js ik im  z a iz ą d o m  to w a rzy s tw  

i o rg a n iz a c y ; o raz k in o m p o w ie c ie i w W ą b rz eź n ie  
p o d a je m y u o w ia d o m o śc i, ż e re ce n z je , i w ia d o m o śc i o z a ­
b a w ac h i ip . w  w ia d o m o śc iac h p o to cz n y c h u m ie szc z a m y ty ł  
k o  ty m  to w a rz y s tw o m  i o rg a n iza c jo m , k tó re n a d e ś lą z p rc -  
sz e n ie o ra z b e zp ła tn y b ile t w stę p u . P o d a je in y io n a p o d -  
s a w ie u c h w a ły S y n d y k a tu D z ie n n ik a rz y k tó re j io u c h w a -  
ly  śc iś le  p rz e s trz e g a ć m u s itn y . T y m  z a rz ą d o m , k tó re m e n a -  

d tśL j b e z p ła tn e g o b ile tu o raz z a p ro sz e n ia , o d m a w ia m y  
z g e ry w sz e lk ie j p o m o c y  w  fo rm ie b e zp ła tn e j re k la m y  w  g a ­
z e c ie .

—  K io  n ie  o trz y m a ł K a le n d a rz a k s ią ż k o w e g o  
d o łą c z o n e g o w  u b .e g iy m  ty g o d n iu  d o  g a z e ty , w i­
n ie n  u p o m n ie ć  s ię  u  sw e g o  l is to w e g o , g d y ż  a b o n e n ­
to m  „ G ło su W ą b rz e sk ie g o ” K a le n a a rz te n n a ie -  
le ż y s ię b e z p ła tn ie .

—  Z a p u s ty . Z b liż a  s ię sz y b k im  k ro k iem  W ie l­
k i P o s t —  k o ń c z y  s ię k a rn a w a ł. Z a p u s ty  t . j . o -  
s ta tn ie d n ie p rz e d P o s te m  n ie b y ły  ta k „ tłu s te  
ja k in n e la ta . Z ło ż y ło  s ię k u  te m u  w ie le , b a rd z o  
w ie le p o w o d ó w , z k tó ry c h  n a jw ię k sz y m  b y ł b ra k  
p ie n ię d z y . Ju tro  p rz y p a d a  o s ta tn i w to re k . W a rto  z  
te g o  p o w o d u  p rz y p o m n ieć  k ilk a  p rz y s ło w i: „ K ^ e d y  
p a d a  w  o s ta tn i w to re k , to  z e ln e m  u c ie k a j w  d o ­
łe k " . L u d  tw ie rd z i, ż e  k ie d y  p a d a  w  o s ta tn i z a p u ­
s tn y  w to re k , to  b ę d z ie ro k  su c h y  w ię c trz e b a le n  
s ia ć p o  n iz in a ch .

—  W a ż n a sp ra w a . Z p o ś ró d w ie lu c o d z ie n ­
n y c h  k ło p o tó w  z a p o m in a m y  c z ę s to  o  b a rd z o  w a ż ­
n e j sp ra w ie , b e z k tó re j o b y ć s ię n ie m o ż n a . T ą  
sp ra w ą je s t z a a b o n o w a n ie  g a z e ty . E e z g a z e ty  ż a ­
d e n  k u ltu ra ln y  c z ło w ie k  o b y ć s ię n ie m o ż e ! D a je  
o n a k a ż d e m u c z y  b o g a te m u c z y  b ie d n e m u  —  ró ­
w n o w ia d o m o śc i, g d y ż je s t s tw o rz o n ą  d la  w sz y s t­
k ic h . D la te g o g a z e ta w sz y s tk ic h . D la te g o g a z e ta  
w sz y s tk im  ró w n o  d a le  w ia d o m o śc i, w sż y stk ic h  ró ­

w n o ro z w e se la , w sz y s tk ic h p o c ie sz a , su m ie n n e  
d a je  ra d y  c z y  to  p ra k ty c z n e  c z y  to  p ra w n e .

Z  te j p rz y c z y n y  w sz y sc y  g a z e tę c z y ta ją  i p o ­
ra ją . A  p o p ie ra ją ty lk o ta k ą g a z e tę , k tó ra n a j-  
c y . O  p o c z y tn o śc i „ G ło su W ą b rz e sk ie g o "  
św ia d c z y fa k t z w ię k sz e n ia s ię l ic z b y a b o n e n tó w  
o  k ilk a se t. „ G ło s W ą b rz e sk i b o w ie m , je s t p ism e m  
b e z p a r ty jn em , n ie za leż n e m , m o ż e w ię c p o d a w a ć  
n a jśw ie ż sz e w ia d o m o śc i z p ra w d z iw e g o  ź ró d ła . —  
K a ż d y  w ię c  m ie sz k a n ie c ta k  p o w ia tu  w ą b rz e sk ie ­
g o  ja k o  te ż i n a jb liż s z e j o k o lic y  w in ie n  a b o n o w a ć  
„ G ło s W ą b rze sk i" , K to  a b o n u je to  p ism o , w in ie n  
je ró w n ie ż ro z p o w sz e c h n ia ć w śró d z n a jo m y c n i 
k re w n y c h .

—  Z a o p a trz y ć  s ię w e w o d ę ! Z  p o w o d u  w ie l­
k ic h m ro z ó w , z a rzą d  ’i /o d o c ią g u m ie jsk ie g o  z a m y  
k a d o p ły w , w o d y  d o  m ia s ta . W o d ę n a b ie ra ć trz e ­
b a v / o z n a c o z n y c h g o d z . i to : o d 6 ,3 0 d o 8 -m e j 
ra n o ; w p o łu d n ie  o d  g o d z in y  l i —  1 2 - te j i w ie c z o ­
re m  c d  g o d z in y  7 -m e j.

—  W  c z a s ie g ry p y , w sk a z a n e je s t n ie c a ło w a ć rą k S  
C o p ra w d a  p rz e b ie g  e p id e r .j i g ry p y , k tó ra sz e rz y s ię o d  ty ­
g o d n i n a  c a ły m  św ia c ie , n ie je s t ta k  g ro ź n ą  ja k  p rz e d  o śm iu  
la ty , n ie m n ie j je d n a k  —  sz c z e g ó ln ie z p o w o d u  sk u tk ó w  p o ­
ś re d n ic h —  n ie w o l io le k c e w a ż y ć n ie b e z p ie c z n e j c h o ro b y . 
L e k a rz e p rz e s trz e g a ją w ię c p rz e d e w sz y s tk ie m  p rz e d c a ło ­
w a n ie m  rą k  v v c z a s ie w ita n ia s ię . Z w y c za j te n z w a lc z a n y  
je s t o d d a w n a p rz e z e s te tó w  i h ig je n is ió w . N ie w c h o d z ą c  
w  to , k tó  m a s łu ż n o ść : tra d y c ja p o lsk a c z y re fo rm a to rs tw o  
z a c h o d n io -e u ro p e jsk ie , n ie m o ż e m y w strz y m a ć s ię o d ra d y , 
a b y  p rz y n a jm n ie j o b e c n ie v c z a s ie p a n u ją c e j g ry p y , u n ik a ć  
c a ło w a n iu  rą k .

—  O rg a aśz a cy ja e  z e b rą tn e T e a tm  L u d o w e g o . 
W  p ią te k  d n ia  8  b m . z g o d n ie z z a p o w ie d z ią  o d b y  
ło s ię w  sa lc e „ D w o ru W ą b rz e sk ie g o " o rg a n iz a ­
c y jn e z e b ra n ie T e a tru  L u d o w e g o Z e b ra n ie z a g a ił 
p . B . C z a jk o w sk i, b y ły  k ie ro w n ik  T e a tru  L u d o w e ­
g o  w  C h o jn ic a c h , w ita ją c  ró w n o c z e śn ie p rz y b y ły c h  
g o śc i, p o c z e m  p rz e d s ta w ił v / k ró tk im  z a ry s ie  id e o ­
lo g ię  T e a tru  L u d o w e g o . P o  re fe ra c ie  p . B . C z a jk o w  
sk ie g o w y b ra n o  se k re ta rz a z e b ra n ia , k tó ry m  z o ­
s ta ł p . N a u c z y c ie l G a w a rz y c k i. N a s tę p n ie p , Z b i­
g n ie w  W a c h o w ia k  z a  'o fe ro w a ł o k o n ie c z n o śc i u -  
tw o rz e n ia T e a tru  L u d o w e g o  w  W ą b rz e ź n ie .

D y sk u s ja ja k ą o tw o rz y ł p rz e w o d n ic z ą c y z e ­
b ra n ia b y ła b a rd z o o ż y w io n a . O b e c n i, w  l ic z b ie  
p rz e sz ło 3 0 - tu w y p o w ie d z ie li s ię z a u tw o rz e n ie m  
T e a tru L u o w e g o , w p isu ją c s ię ró w n o c z e śn ie ja ­
k o c z ło n k o w ie te g o ż . W  d a ls z y m  c ią g u  u tw o rz y ł  
s ię z a rzą d  ty m c z a so w y  T e a tru  L u d o w e g o w k tó ­
re g o  sk ła d  w c h o d z ą - P P . B . C z a jk o w sk i, re d a k to r  
Z b ig n iew  W a c h o w ia k , n a u c z y c ie l W a c ła w sk i Ju -  
I ja n , G a w a rz y c k i F e lik s , n a u c z y c ie ’ , p . Ł o s iń sk i,  

p a n n a B e y g e ró w n a i p . M ik u lsk a . P o o m ó w ie n iu  
k ilk u  sp ra w  o rg a n iz a c y jn y c h p rz e w o d n ic z ą c y  z e ­
b ra n ia  p o d a ł d o  w ia d o m o śc i, iż z e b ra n ie k o n s ty tu  
c y jn e T e a tru  L u d o w eg o  o g ło sz o n e  b ę d z ie w  „ G lo ­
s ie W ą b rz e sk im p o c z e m  z a m k n ą ł z e b ran ie . Z  o r ­
g a n iz a c y jn e g o z e b ra n ia w y w n io sk o w a ć m o ż n a , ż e  
T e a tr L u d o w y w  m ie śc ie n a sz e m  b ę d z ie s ię p o ­
m y ś ln ie ro z w ija ł, g d y ż ja k z a u w a ż y liśm y z a p a ł  
c z ło n k ó w  je s t w ie lk i, c o  w  d u ż e j m ie rz e  p rz y c z y ­
n i s ię d o  ro z w o ju  T e a tru , ro z w o ju  in s ty tu c ji k u ltu ­
ra ln e j.

—  K u lig . W  u b ie g łą  so b o tę  p o  p o łu d n iu  p rz e z  
u lic e n a sz eg o  m ia s ta p rz e je c h a ł k u lig S tra ż y P o ­
ż a rn e j z C z y s to c h le b ia . O k o ło 2 0 b a rw n ie p rz y ­
s tro jo n y c h sa ń z m u z y k ą , p rz e su n ę ły s ię p rz e d  
o c z a m i „ m ie sz c z u c h ó w " , w y w o łu ją c w ie lk ie z a c ie  
k a w ie n ie .

—  P o ż a r . W  n o c y  z  so b o ty  n a  n ie d z ie lę , o k o ło  
p ó łn o c y  w y b u c h ł u p . G a sz y ń sk ie g o  g ro ź n y  p o ż a r  
S p a liła  s ię  sz o p a  i m ie sz c z ą c a s ię  w  n ie j s to la rn ia .  
P o k ilk u g o d z in n e j p ra c y  tu te js z e j s tra y  p o ż a rn e ;  
z d o ła n o p o ż a r z lo k a liz o w a ć . P rz y c zy n y p o ż a ru  
d o tą d  n ie  s tw ie rd z o n o . Ś le d z tw o  w  to k u .

—  U su w a ć ló d  z c h o d n ik ó w ! P o m im o  k ilk a - j 
k ro tn y c h  u p o m m e ń , w ła śc ic ie le  k a m ie n ic n ie p rz e  
s trz e g a ją o b o w ią z k u u su w a n ia lo d u z c h o d n ik ó w . | 
W o b e c te g o , p rz y p o m in a m y  ra z je s z c z e o ty m  o -  
b o w ią z k u , g d y ż n ie p rz e s trz e g a n ie te g o ż p o c ią g a j 
z a so b ą  k a rę a d m in is tra c y jn ą .

—  Z  ż y c ia p o c z to w c ó w . K ilk a d n i te m u o d - ' 
b y ło  s ię w a ln e z e b ra n ie  tu te jsz e g o  K o ła p o c z to w ­
c ó w . M a rsza łk iem  z e b ra n ia  w y b ra n o  je d n o g ło śn ie i 
p . Ja n k o w sk ie g o  z e  Z ie le n ią , p o c z e m  p rz y s tą p io n o  
d o  sp ra w o z d a n ia  u s tę p u ją c e g o  z a rz ą d u , z k tó re g o  
w y n ik a , ż e  w  u b ie g ły m  ro k u  o d b y ło  s ię je d n o  n a d  
z w y c z a jn e  z e b ra n ie , 2  w a ln e  i 5  m ie s ię c z n y c h . K o -  
re sp o n d e n c y j w y s ła n o 5 6 , w p ły n ę ło ró w n ie ż 5 6 .  
D o c h o d u  w  u b ie g ły m  ro k u  b y ło  2 2 3 .4 7  z ł., ro z c h o  
d u  1 5 9 .2 5  z ł., p o z o s ta ło  w  k a s ie 6 9 .2 2  z ł. K o m is ja | 
re w iz y jn a  z n a la z ła s tan  k a sy  w  p o rz ą d k u .

P o p rz y ję c iu sp ra w o z d a n ia p rz y s tą p io n o d o > 
w y b o ru  n o w e g o  z a rz ą d u , w  sk ła d k tó re g o w e sz li j 
p p . K a rc z e w sk i Ja n  —  p re z es , K a m iń sk i Ja n —  
z a s t, p re z e sa , K m in ik o w sk i S t. se k re ta rz , S k o w - ; 
ro ń sk i R o m a n  —  z a s t. se k r . Ja s trz ę b sk i B e n e d y k t  
—  sk a rb n ik . N a re w iz o ró w  k a sy w y b ra n o p p . ‘ 
S z te rk a Z y g . i K lin ik o w sk ie g o  Ja n a . P o p rz e m ó -  
w ie n iu  p . G ó ra lsk ie g o b y łe g o  p re z e sa , p rz e w o d n i  
c z ą cy  z a m k n ą ł z e b ra n ie , u p o m in a ją c c z ło n k ó w , a - i 
b y  w  ty m  ro k u  z w ią z e k  g o r liw ie p o p ie ra li, u c z ę - i 
sz c za ją c  re g u la rn ie n a z e b ran ia i z a g rz e w a ją c s ię  
w z a je m n ie  d o  p ra c y , w  z ro z u m ie n iu  p o ż y tk u , ja k ?  
p rz y n o s i s iln ie z o rg a n iz o w a n y  Z w ią z e k .

—  „ C H R Y S T U S  Z W Y C IĘ Ż Y Ł 1 * , c z y li a g m ija  
Je ro z o lim y . P o d  p o w y ższ y m  ty tu łe m w y św ie tla  
K in o  „ H o te l D w ó r W ą b rz e sk i’ * f i lm , w  d n ia ch w  
so b o tę  1 6  i n ie d z ie lę  1 7  b m . F il. .3 , ja k  ju ż  z sa m e g o  
ty tu łu  m e ż n a w y w n io sk o w a ć , je s t f i lm e m  re lig ij­
n y m , d la te g o  k a ż d y  p o w in ie n  n a f i lm  te n  p o sp ie ­
sz y ć .

—  „ R A M O N A * * , D z iś w  k in ie „ S ło ń c e “ p re ­
m ie ra  p . iy t „ R A M O N A * * (O rz e ł b ia ły ? C u d  k in e  
m a to g ra iji z  D o lo re s d e l R io , N a jw sp a n ia lsz e  k re ­
a c je ! P a  p o łu d n iu  o  5 - te j p o  ra z  o s ta tn i se a n s d la  
d z ie c i: „ K ró l W ilk ó w * * .

—  Z w ra ra m y  u w a g ę n a fe l'e to n  n o d  ty tu łe m  
„ P rz e m y s ł lu d o w y " . A rt k u ł te n z o s ta ł n a p isa n y  
p rz e z  k s ię d z a  p ro b o sz c z a Ł o w ic k ie g o  z  N ie d ź w ie ­
d z ia .

Z P O W IA T U
—  C z y s to c h le b , (K u lig i z a b a w a S tra ż a k ó w .)  

W  so b o tę  o d b y ł s ię k u lig  o ra z  z a b aw a  o c h o tn ic z e j  
S tra ż y  P o ź a rre j. K u lig  p rz e je c h a ł u lica m i W ą b rz e  
ź n a i p o w ró c ił d o C z y so c h le b ia , g d z ie w sa li p . 
M a ra s iń sk ie g o o d b y ła s ię w sp ó ln a  k a w a . W ie c z o ­
re m  c d b y ł s ię  b a l m a sk o w y . P o d c z a s z a b a w y  p rz y  
g ry w a ła o rk ie s tra S tra ż a k ó w . O d b y ła s ię ró w n ie ż  
n a g ro d z e n ie 3 n a jp ię k n ie js z y c h m a se k . P ie rw sz ą  
n a g r . o trz y m . p . U rsz u la B u c h ó w n a z C z y s tc c h le - 
b ia d ru g ą  p . L e o p o ld  B u c h a  z W ą b rz e ź n a , trz e c ią  
p . M o n ik a  W ie rz b o w sk a  z C z y s to c h le b ia . P re m io ­
w a n e  z o s ta ły  ró y /n ie ź  sa n ie o io rąc e  u d z ia ł w  k u li-  
g u . P ie rw sz ą p re m ję u z y sk a ł p . B r. K o w a lsk i z  
C z y s to c h le b ia , d ru g ą  A d a lf Ja n k e , trz ec ią  o . W il'm  
O to o  z  C z y s to c h le b ia , W rę c z e n i  p re m ji o d b y ło  s ię  
w  W ą b rz e ź n ie n a  R y n k u , W  sk ła d  ju ry  w c h o d z ili 
p p . S e w e ry n ia k , M a ra s iń sk i, K o w a lsk i i L a n g e .

—  T y m c z a so w y  p re z es  W o ja k ó w . P re z e s o o -  
w ia to w y  P o w s ta ń c ó w  i W o ja k ó w  z a m ia n o w a ł o . 
M a ra s iń sk ie g o  a ż d o  W a ln e g o  z e b ra n ia ja k o ■■'"e - 
z e sa T o w . P o w s ta ń c ó w  i W o ja k ó w  w  C z y s to c h le - 

b iu .

—  U tw o rz e n ie  K ó łk a R o ln ic z e g o . W c z o ra j o d  
b y ło  s ię w  sa li d . M a ra s iń sk ie g o  k o n s ty tu c y jn e z e ­
b ra n ie K ó łk a R o ln ic z e g o . N a p o w y ż sz e z e b ra n ie , 
n a  z a p ro sz e n ie  o rg a n iz a to ró w  p rz y b y li: p K o w a l­
sk i z P o m o rsk ie g o  T o w a rz y s tw a  R o ln ic z e g o  z , T o ­

ru n ia , p rz e d s ta w ic ie l „ G ło su W ą b rz e sk ieg o p .  
Z b . W a c h o w ia k , o ra z o k o lic z n i ro ln ic y . Z e b ra n ie  
z a g a ił p . L u d w ik  W iśn ie w sk i, w ita ją c e  p rz y b y ły c h  
g o śc i; o d c z y ta ł p o rz ą d e k  o b ra d  o ra z  z a rz ą d z ił w y ­
b ó r p re z y d ju m  z e b ra n ia . M a rsza łk ie m w y b ra n o  
je d n o g ło śn ie p , L . W iśn ie w sk ie g o , se k re ta rz e m  p .  
R y n g w e lsk ie g o . P o u k o n s ty tu o w a n iu s ię p re z y ­
d ju m  m a rsz a łe k  z e b ra n ia o d d a ł g ło s p . K o w a lsk ie  
m u  z P . T . R . z T o ru n ia . W  re fe ra c ie  sw y m  p . K o ­

w a lsk i, w  b a rd z o  o b sz e rn y  i p rz y s tęp n y  sp o só b  o -  
m ó w ił c e le i z a d a n ie K ó łk a R o ln ic z e g o . P o re fe ­
ra c ie  p . K o w a lsk ie g o , p . W iśn ie w sk i o m ó w ił sp ra ­
w ę u tw o rz e n ia K ó łk a R o ln ic z . N a s tę p n ie o d b y ło  
s ię g ło so w a n ie c z y k ó łk o u tw o rz y ć . W sz y scy o -  
b e c n i w y p o w ie d z ie li s ię z a u tw o rz e n ie m , w o b e c  
te g o p rz y s tą p io n o d o w y b o ru z a rz ą d u . W  sk ła d  
z a rz ą d u w c h o d z ą : p . L u d w ik W iśn ie w sk i, ja k o  
p re z e s ; p . Z ło to w sk i Jó z e f ja k o  z a s tę p c a  p re z esa ;  
se k re ta rz  p . R y n g w e lsk i B o le s ła w , sk a rb n ik  p . S e ­
w e ry n ia k \X  ła d y s ła w ; b iljo te k a rz e m  p . W iśn iew ­
sk i L u d w ik .

P o w y b o rz e z a rz ą d u z a ła tw io n o k ilk a sp ra w  
w e w n ę trz n y c h Ż y c z e n ia p o m y ś ln e g o ro z w o ju  K ó ł  
k a  R o ln ic z e g o  sk ła d a li p . K o w a lsk i z ra m ie n ia  P o  
m o rsk ie g o T o w a rz y s tw a R o ln ic ze g o , o ra z p , Z b . 
W a c h o w ia k w  im  e n iu w y d a w n ic tw a i re d a k c ji  
I„ G ło su  W ą b rz e sk ie g o ."

P a n  L , W iśn ie w sk ie m u  n a le ż y  s ię u z n a n ie z a -  
in ic ja ty w ę  u tw o rz e n ia K ó łk a . Z ło te m i g ło sk a m i n a  
z w isk o  p . W iśn ie w sk ie g o z a p .sa n e w  k s ię d z e k ó ł*  
k a  w id n ie ć b ę d z ie  k u  w iec z n e j p a m ią tc e .

N ie z a le ż n ie o d  ż y c z e ń  z ło ż o n y c h p rz e z n a sz e  
g o  p rz e d s ta w ic ie la , sk ła d a m y  ra z  je s z c z e n o w o p o -  
y z s ta łe m u K ó łk u R o ln ic ze m u ż y c z en ia ja k n a jp o -  
m y ś ln ie js z e g o ro z w o ju .

R E D A K C JA  I W Y D A W N IC T W O .

—  N ie d ź w ie d ź . (Z ż y c ia T o w a rz y s tw a  L u d o -  
w e g o .) T o w a rz y s tw o  L u d o w e  p o w s ta ło  w  s ty c z n iu  
1 9 2 5 - .-o k u l ic z y ło  z a p isa n y c h  4 7 c z ło n k o w i z ty c h  
je d n a k p ła c ili sk ła d k ę 1 7 , W  n a s tę p n y c h la tac h  
l ic z b a c z ło n k ó w  m a la ła . M im o  c ią g ły c h  p ró śb k s .  
P ro b o sz c z a Ł o w ic k ie g o , u d z ia ł w  z e b ran ia c h  b y ł  
i je s t n ik ły . Z w y k le  p rz y c h o d z i 1 0  —  1 2 c z ło n k ó w  
S k ła d k i p ła c iło w  c ią g u ro k u 1 9 2 7 ty lk o 9 -c iu  
c z ło n k ó w .

O p ie sz a ło ść p a n u je tu w ie lk a , n ie ty lk o c o  
d o T o w . L u d o w e g o , le c z te ż n ie m n  e j w  in n y c h  
k ie ru n k a ch . W y k ła d y  w  c z a s ie z e b ra ń  m ie w a ł z a  
w sz e k s ią d z p ro b o sz c z Ł o w ic k i o sp ra w a c h n a ja ­
k tu a ln ie js z y c h —  k a to lic k ic h  i n a ro d o w y c h o ra z  
sp o łe cz n y c h . D la u d o g o d n ie n ia o d b y w a ły s ię z e -  
b ra n ia  m ie s ię c z n e , z a w sze z a ra z p o  n a b o ż e ń s tw ie  
M .m o  o b o ję tn o śc i c z ło n k ó w  p re z e s o św ia d c z y ł, ż e  
w y trw a i m o ż e w ię k sz ą b ę d z ie w y trw a ło ść , n iż  
o b o ję tn o ść ro d a k ó w .

—  K sią żk i. (Z e b ran ie  K o ła  B e zp a rty jn e g o  B lo k u  W sp ó ł­

p ra cy  z R z ą d e m ). W  d n iu  3 b .n . o g o d z . 4 - ie j p o  p o ł w  sa li  
p . D u u lsch n ian n a o d b y ło s ię z e b ra n ie B e z p . B lo k u W sp ó ł­

p ra cy z R z ą d e in , k tó re z ag a ił p . p o r . re z . G o lą b ź , w y g ła ­

d z a ją c ró w n ież tre ś c iw y re fe ra t. P . G o łą b w re fe ra c ie  

c .v y in n a w o ły w a ł o b e c n y c h d o z g o d n e j w sp ó łp rac y z R z ą ­
d e m . O b e c n y  R z ą d , to  z ap e w n ie n ie  ju tra i z a p e w n ie n ia g ra ­

n ic . R e fe re n t, w  n a g ro d ę z a d o b ry  i tre śc iw y  w y k ła d o trz y ­
m a ł o d  l ic z n ie z e b ra n e j p u b lic z n o śc i b u rz ę o k la sk ó w . U d z .a ł  
w  z eb ra n iu w z ię li c z ło n k o w ie K o ła o ra z sy m p a ty cy w łą ­

c zn e j l ic z b ie p rz e sz ło ź j O o só b .

—  K sią ż k i. (W y b o ry  d o  R a d y  G m in n e j ) W y ­
b o ry  d o  R a d y  G m in n e j o d b ę d ą  s ię w  d n iu  1 0  m a r ­
c a  b . r .

—  K sią ż k i, (W ie le m a ją K sią ż k i m ie sz k a ń ­
c ó w ? ) . G m in a  n a sz a  m ^  p ra w  e w ię c e j m ie sz k a ń ­
c ó w  a n iż e li m ia s to R a d z y ń . G m in a K sią k i m o g ­
ła b y b y ć m ias te c z k ie m . M o ż e b y  i w ła d z e m ia ro ­
d a jn e p o m y ś la ły  o p rz e m ie n ie n iu g m in y K siąż k i  
n a  m ia s te c z k o ?

—  W a ln e z e b ra n ie K ó łk a R o ln ic z e g o . N a  
W a ln e m  Z e b ran iu  K ó łk a R o ln ic z e g o , k tó re o d b y ­
ło  s ię o n e g d a j, w y b ra n o  n a  p re z e sa p . R y b k ę , se ­
k re ta rz e m  z o s ta ł p . G u z , n a u c z y c ie l z B ru d z a w e k , 
sk a rb n ik ie m  p . H u s z  K siąż e k .

—  Ł o b d o w o . (U z u p e łn ie n ie ) . N ie d a w n o te m u  
d o n o s iliśm y o W a ln em  Z e b ra n iu T o w . P o w s t. i 
W o ja k ó w . W  sp ra w o z d a n iu z a p o m n  a n o d o d a ć , 
ż e k o m e n d a n te m  w y b ra n o p . S z y m ań sk ie g o  W a ­
le n te g o , a  z a s tę p c ą k o m . p . O lk o w sk ie g o  N ik o d e ­
m a , c o n in ie js z e m  u z u p e łn ia m y .

—  K ró l, N o w a w ie ś . (R o z ro s t K ó łk a R o ln ic z e ­
g o ) . W  o s ta tn im  c z a s ie ro z ro s ło  s ię n a  n a sz y m  te ­
re n .e K ó łk o  R o ln ic z e . U d z ia ł c z ło n k ó w  w  z e b ra ­
n ia c h  je s t o a rc z o  l ic z n y . N a  k a ż a e m  n ie m a l z e b ra ­
n iu , o d b y w a ją c e m  s ię c o c z te ry ty g o c n ie , w y g ła ­
sz a n e są re .e ra ty fa c h o w e , ta k , z e c z ło n k o w ie  
K ó łk a o s ią g a ją p rz e z to c e n n e k o rz y śc i. R o z ro s t 
K ó łk a R o ln ic z e g o z a w d z ię c z a s ię p . K o sso b u d z -  
k ie m u  z M g o w a , k tó ry  z n ie z m o rd o w a n ie p ra c u ­
je n a d ro z w o je m  K ó łk a , c o w  z u p e łn o śc i m u s ię  

u d a ło .

—  K o w ale w o . (O tw o rz e n ie k a n c e la r ji a d w o ­
k a c k ie j.) W  m ieśc ie  n a sz e m  o s ia d ł a d w o k a t p . B ra  
z e w ic z z L id z b a rk a . P a n u a d w o k a to w i B ra z e w i-  
c z o w i ż y c z y m y w sz y s tk ie g o n a jle p sz e g o . P a n a a -  
d w o k a ta  B ra z e w ic z a  z n a m y  z  L id z b a rk a , g d z .e  p ra  
c o w a ł ja k o w ie lk i sp o łe c z n ik , p ra c u ją c n ie ra z z  

w le lk ie m  p o św ię c e n ie m .

—  B y d g o sz c z . (J e d n io d ó w k ę „ E c h o F ilo m a ­
tó w " w  c e n ie  6 3 g ro sz y  n a b y ć m o ż n a w  P a ń s tw . 
G im n a z ju m  K la sy c z n em  w  B y d g o sz c z y , P la c W o l 

n o śc i 4 .

—  P o z n a ń . (Z a rzą d  T . M  Z . L . i S .) . N a  w a l­
n e m  z e b ran iu  T . M.. Z . L . i S . w y b ra n o  n o w y  z a ­
rz ą d  w  k tó re g o  sk ła d  w c h o d z ą : H ila r jo n  L ip c z y ń -  
sk i, Ja n  S z w a g ie re k , Z y g m u n t H o ffm a n , A n to n in a  

W  o j  tk o  w ia k ó  w n a .



C O  G R A J Ą  W  K I N A C H ?

K I N O  —  H O T E L  D W Ó R  W Ą B R Z E S K I.
W e w to r e k  „ B ia łe  n o c e .“

K I N O  —  S Ł O Ń C E .UTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

D ziś po południu o godz. 5-tej przedstaw ien ie  
dla dzieci.

D ziś i ju tro: „R am ona",
 

R U C H  T O W A R Z Y S T W

B a c z n o ś ć S o k o lil W  n ie d z ie lę d n ia 1 7 -g o lu te g o b r . 
o d b ę d z ie s ię R o c z n e W a ln e Z e b r a n ie S o k o ła n a s a lc e d r h . 
S a y m a ń s k ie g o p o d  O r łe m .

W z y w a m  d o u r e g u lo w a n ia z a le g ły c h  s k ła d e k , g d y ż z a ­
le g a ją c y c h m im o w e z w a n ia , s k r e ś li s ię z l ic z b y c z ło n k ó w .

C z o łe m ! P r e z e s .

—  Z e b r a n ie  K o n s ty tu c y jn e  T e a tr u  L u d o w e g o ,  
w  W ąbrzeźn ie odbędzie się w  czw artek 14 bm . o  
godzin ie 7 ,30 w ieczoretn  w  lokalu p . J. K aczyńsk ie  

g o , z n a s t . p o r z ą d k ie m  o b r a d : 1 . Z a g a je n ie , —  
W ybór prezydjum zebran ia , 2 . O dczytan ie w aż ­
niejszych punktów  z statu tu . 3 . P rzy jęcie now ych  
członków , 4 . W ybór zarządu , 5 . U stalen ie w piso ­
w ego i sk ładek , 6 . ustalen ie sk ładek od członków  
nieczynnych , 7 . P rzedstaw ien ie program u pracy , 
8 . W olne głosy i w niosk i bez uchw ał. N a pow yż ­
sze zebran ie zaprasza się członków , którzy się za ­
deklarow ali oraz sym patyków .

N O T O W A N I A  M Ł Y N A  P A R O W E G O
W  W Ą B R Z E Ź N I E .

w dniu U . U . 1929 r. za 100 kilo .

M a n n a p s z e n n a (k a s z k a ) z ł 7 2 ,—
M ą k a p s z e n n a  L u k s u s o w a  . . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . .  0 2 .—
M ą k a p s z e n n a  E x tr a . . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . „ 6 1 ,—
M ą k a p s z e n n a  O O O O  . . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . .  5 6 .—
M ą k a p s z e n n a 0 0 0 4 5 ,—
M ą k a p s z e n n a P a s te w n a  3 0 ,—
O s p a p s z e n n a . . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . .  2 7 ,—

O s p a ż y tn ia  —

M ą k a ż y tn ia I  

M ą k a ż y tn ia I L

N O T O W A N I A  G I E Ł D Y  P Ł O D Ó W  R O L N I C Z Y C H  

w  P O Z N A N IU .ZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA
* N otow ania  ofic ja lne  z dnia  9 II. 1929.

100 kg . w  ładunkach w agonow ych  pary tet P oznań .
Ż y to  3 2 .0 0 -3 2  £ 0
P s z e n ic a . . . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . 4 0 ,5 0 4 1 .5 0
J ę c z m ie ń b r o w  3 4 .0 0  —  3 6 .0 0
J ę c z m ie ń . . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . -  3 2 .5 0 3 3 ,5 0
M ą k a ż y tn ia 6 5 %  z w o r k , s ta n . . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . . 6 9 .5 0 6  1 ,5 0
M ą k a  p s z e n n a  6 5 %  z  w o r k . . . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . 5 7  7 5  -  6 1  7 5
O w ie s . . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . .. . . 3 3 .2 5 -3 1  l0
O tr ę b y ż y tn ie  2 4  7 5 2 5 ,7 5
O tr ę b y p s z e n n e  2 4  7 5 2 5  7 5
R z e p a k .  0 0 ,0 )— O 0 .0 0

 

D r u k ie m  i n a k ła d e m  „ G ło s u W ą b r z e s k ie g o " (B . S z c z u k a )  
W ą b r z e ź n o . —  R e d a k to r o d p o w ie d z ia ln y B o le s ła w  S z c z u < a  
W ą b r z e ź n o . —  Z a d z ia ł o g ło s z e ń  r e d a k c ja n ie o d p o w ia d a .

K ino-Teatr

Dwór Nitii

W  sobotę , dnia  16  

i w  niedzielę , dnia

W ielk i  film  spo łeczno-re lig ijny  produkcji  francuskie j  w ytwórn i  „C redo  Film "  w  10 akt.  

zaszczycony  w ysokim  pro tektoratem  A rcyb iskupów  Paryta  i W iedn ia  pod  ty tu łem

A G O N JA  JER O ZO LIM Y  ■

„Chrystus zwyciĘżył”=
A kcja  toczy  s ie  na praw dziw em  tle  Jerozo lim y,  G óry  O liw ne]  i D olny  Józefata.

D uchow ieństw o  całego  Św iata  chrześc ijańsk iego  w yraża  s ię  o  tym  obrazie  z jaknajw lększem  WMH8
uznan iem ,  gdyż  podnosi  poczucie  m oralne  i w zm acn ia  w iarę  w  spraw ied liw ość  boską.  O braz   9h E|
ten , w którym  rozgryw a  s ię  odw ieczna  w alka  anarch izm u  z ładem ayriu  rhFTPĆ fiiA nin  
społecznym ,  n ienaw iśc i  z m iłośc ią  b liźniego  w inien  'zobaczyć  ffV b VQA U j  vail  ŁC JL ijU iH H  ««

1 W  niedzielą , dnia  ff|| Piękne  sceny  b ib lijne  z C hrystusem  w  O grójcu  I procesja  pasyjna  na  u licach  Jerozo lim y, H
irj __ II a przedew szystk lem  scena  Sądu  O statecznego,  dają  każdem u  podniosłe  w rażen iaItra- |
17-go lu tego br. II)  j ia jq d0  g łęb | Jusz ludzk ich .

 

K upuję  sta le  w szelk ie  

surow e  skóry
''■■OTam H W H BM H B aaaM m naB H BaHK H BaaB r  

 oraz  skóry  od  w ydry,  kuny,  lis ie ,  tchó ­
rza  I końskie  w łosy

— po najw yższych cenach dziennvch —  

FELIK S W ISN IEW SK I
T eł. 18 obok ap tek i T el. 138

I
W « w torek  12 bm .So  godzinie  8-m ej l||  

w ieczorem  ra

M onum enta lne  arcydzie ło  r  

;B I A Ł E  

jN O C E i
H  Prym abaleryna  Jego  C esarsk ie j  M oSd B

■
 W ielk i dram at w  12  ak tach  z ży- ffi 

cia carsk iej R osji la t ostatn . i||  
W  ro lach głów nych m ilu tka LAU RA  |||  
LA  PLA NTE",  „PAT  O ’M ALLEY"  oraz ||  

— — „R A YM O N D  K EAN E" == B

B  R ew elacyjne szczegóły z za kulis ba- ■ 
U l le tu cara —  R ew iz.e i aresztow ania — M  

R osyjska akadem ja w ojskow a — H u-
B  — lank i! — P ijatyk i —  T ańce — B

B IA ŁE  N OC E"  sfilm ow any  w  kolorach  
naturalnych 108 proc, treści.

P rzetarg przym usow y
D nia 14 . IL 1929 r. o godz. 11 przed  

poi. sprzedaw ać będę w drodze prze­
targu przym usow ego najw ięcej dające­
m u za gotów kę u p . S tęp ina W ojciecha  
w  P rzydw orzu

3 w arch laki
G l6w 8ZGW Ski,  kom ornik sąd . W ąbrzeźno  

P rzetarg przym usow y
D nia 12 . II. 1929 r. o godz. 11 przed  

poi. sprzedaw ać będę Iw drodze prze­
targu przym usow ego najw ięcej dające­
m u za gotów kę u p . S tefanji H ołow atej 
w  N iedźw iedziu
I m aciorę,  1 tuczn ika  i I pow ózkę

U sorn iK  sądow y  W abrzeźąo

L icy tacja przym usow a
W poniedziałek , dnia 18 . 2 . 29 r. 

o godzin ie 11 przed południem sprze­
daw ać będzie egzekutor pow iatow y u  
p . K apusty w O strow ie najw ięcej dają­
cem u za natychm iastow ą zap łatę

I kon ia  —  k lacz  6-8etn .
I tuczn ika  ca 200 f. żyw ej  
w agi,
I tuczn ika  ca 170 f> żyw ej  
w agi,
I źrebaka  8 m iesięcznego.  

Przew odn.  W ydz. Pow iatowego
(— ) K IR ST E IN , R eferendarz

z L idzbarka przeniosłem z ’dniem
4 lu tego r. b . do

K ow alew a  Pom orsk iego

B r a z e w ic z ,  adw okat

D ziew czyna
do w szelk ich prac do ­
m ow ych i znająca się  
trochę na  gotow aniu po ­
trzebna od 15 . II. lub  

od 1 . III. 29 roku.

B ard janow a
P om orska 12

Z g u b io n o  
tym cz. zaśw iadcze­
nie w ojskow e rocz. 
1903 . Z nalazcę  upra- 

l sza się o oddanie .

Józef  Przystaś
B uczek

L icy tacją drzew a
H r. Leśn ic tw a  rew . W ronie

W  sobotę, dnia 16 lu tego o gadzi­
nie 10-tej odbędzie się w oberży M ura ­
w ski —  S tan iU aw ki publiczny  przetarg  
d łużyc  de  be  w y  ch, bukow ych,  brzozow ych,  
sosnowych  i św ierkow ych,  szczap, okrąg ła  
ków  chióstu  i drągów  I-III k lasy.

H r . Ł e ś u ic r y  r e w ir o w y

K ilka cen tnarów  

makulatury 
s p r z e d a k o r z y s tn ie p r z y o d b io r z e  

w ię k s z y c h  i lo ś c i 

„ G Ł O S W Ą B R Z E S K I "

P R Z E T A R G  

p r z y m u s o w y
D nia U  lu tego o go ­

dzin ie 2 po południu li­
cy tow ać będę w Ł ubo ­
w icach pow . W  ąbrzeźno  
u pana J< źko

jedną  krow ę
Z biór licy tan tów  ko ­

ło pana W ięckow skiego

SO ŁTYS  
gm iny  Lodow ice

O d 15 lu tego  poszu ­

kuję  

starszą czynią  

diiewnm 
która um ie gotow ać  

do w szelk ich prac  

dom ow ych . W iado ­

m ość w  G L W ąbrz.

  uu  j-g  XŁ-JuasB gy  '■gai

P otrzebny

F O R N A L  
z szarw arkam i  
i PA STER Z  

do bydła z dojem ró ­
w nież z szarw arkam i  

W ojc iechow ski
Srebrnik i,  poczta  

K ow alew o

Potrzebny  od  1 IV . br.  

P A S T E R Z  
z do jen iem  z zaciągiem  

G órsk i
Z ieleń

P otrzebna od zaraz  

K O B IE T A  
do  posług .'

Z głoszen ia do adm ini­
stracji G ł. W ąbrzesk .

Z G U B IŁ E M  

ks iążkę  
w ojskow ą  
którą  

u n ie w a ż n ia m  
A . Tom kowski

P ły  w aczew o

3 r e d lin y  

o r d y n a r jn sz y
z zaciągam i  zgodzi od  

1 kw ietn ia 29 r.

M aetn. N iedźw iedź  
pow . W ąbrzeż  io

R eklam a  

jest dźw ignią  

nillii i nn& fflysłii!

f(jl  W  poniedzia łek,  dnia  11, w torek,  12 i środę,  13 og.Sv
r  D ziś poraź  ostatn i c U £ i km tm atografjil N atchnione arcydzieło Edw ina  C arew

W * N IN H W A fi  W A AEfiP I  ° S0(lZe 5-te j  po  po łud. tw órcy „Z m artw ychw stan ia* to arcyszlag ier sezonu p t 

i! Ki StONU HO RAMONA
III U l n illiun  (B IA ŁY  O R ZEŁ)

W  poniedzia łek,  dnia  11, w torek,  12 i środę,  13 og.Sw .
C ud km tm atografjil N atchnione arcydzieło Edw ina  C arew e  

tw órcy „Z m artw ychw stan ia* to arcyszlag ier sezonu p . t.

H otel pod „B ia łym  O rłem " W alk i  z  przem ytnikam i
N ajw spanialsza kreacja św iatow ej s^aw y artystk i

D O LOR ES  D EL  R IO B ohaterk i  lilm u  „Zm artw ychw stan ia*'

 

R am ona,  to czatu jący rom ans, potężny  dram at. 
Zobaczcie,  a sam i  ocen icie  !

N astępny  program  i  
w zruszający dram at

M iłość  m aturzysty  
Spow iedźuczc iw ejkob iety  

Szeik  Fazil I)


